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P o n i e d z i a ł e k .

W c z o r a j  w k o ś c i e l e  X X .  P i i a r ó w ,  w y k o n a n o  
^ ' s*ą J .  K r o g u l s k i c g o  N r  8,  A r j ą  z c h ó r e m  J .  
H a j d e n a y  i - powt ór zono  n o w y  I l y m n  (w J n n e
° j c a )  a u t o r a  INTszy.

T y d z i e ń  p r z e d z s p u s t n y  n a d e r  m . l e  r o z p o -  
c* ętym z o s t a ł  wc zo ra j  p r z e z  w yż sz e  t o w a r z y ­
stwo s t o l i c y  w i e c z o r e m  u J O .  X t w a  J c h m o s c  
W a r s z a w s k i c h .  J a k  z w y k l e  t a k  i t y m  r a z e m  
łan iec  z a j m o w a ł  o b e c n y c h ;  w ś r ó d  w e s o ł y c h  
•'ozrnów o z a ba w ac h  k t ó r e  k o ń c z y ć  m ai ą ' b i eż . ą -  

k a r n a w a ł ,  D a m y  u b o l e w a ł y  s z c z e g ó l n ie j  n a d  
P o ps u tą  s a n n ą  i z a w i e d z i o n e m i  p r o . e k t a m i  no -  
* y c h  i eszcze s z l i c h ta d .  T o a l e t y  b y ł y  f l ade r  o z d o ­
bn e;  d o  n a j g u s l o w m e j s z e g o  u b r a n i a ,  n a le ż y  t e r a z  
Pros ta  k o k a r d a ,  z w s t ą ż e k  b l ą d y n y ,  l u b  a x a m i t u ,
* p r z y p i ę t a  z l ewe j  s t r o n y  g ł o w y ,  tuż  po d s k r o m n i e  
’’wi t ym w a r k o c z e m .

S t r o s k a n i  R o d z i c e  w r a z  z c ó r k ą  i s y n e m  po 
*-p.  M a r j a l i n i e  D y l e w s k i e j ,  w 21 r o k u  w i « k u  
fyc ia  o n e g d a j  z m a r ł e j ,  z a p r a s z a j ą  p r z y i a c i o  
“ I  e x p o r l a c j a  c i a ł a  z ul icy B o n i f r a t e r s k i e j  , r  
2 1Go dziś  o g o d z : i  z  p o ł u :  na  srnę:  P o w ą z k o w s k i .

( Ar t  n a d . )  K a ż d y  w i e k  ma  c e c h ę  o d z n a c z a -  
H c ą  p r / c i ś c i e  i n^o,  w i e k .  1 9s t y  za  go o pa 
>'f p r z y j m i e .  J l c ż  to s i ł y  w y w i e r a  t a  i s tota  
P r z e .  t y l e  w i e k ó w  n i e z n a n a ;  ona  zbl i ża  p o m e -  
M d  k r a i e ,  i m i l j o n y  ludz i  w y r ę c z a  w c i ę ż k i e j  
P r a c y ,  a k t o  wie  do i a k i c j  d o s k o n a ł o ś c i  d o j ­
mie," m o że  k i e d y ś  p a r a  z u p e ł n i e  n o w e  życ i e  
P r z e m y s ł o w i  n a d a .  W  k r a i u  n a s z y m i o ż  k i l k a -  
’łaście r o d z a i ó w  m a s z y n  p a r o w y c h  i es t  w  iii  
c1’u, w s z a k że  k a ż d y  p os tę p  w tej  m i e r z e  z a s ł u -  
§ » i e  na  u wa g ę .  W ł a ś n i e  p r z y b y w s z y  ś w i e żo  z 
Prowincj i^  k i e d y  wi elu  z w y c z a i e m  z g ł o w ą  za- 
t' !,r t ą  przy  g l ą d a ł e m  się róż n y m  c u d a k o m  s z y l d a ­
m i  z d a n y m ,  p r a w i e  w p r o s t  u l ic y B e d n a r s k i e j  
Przy  K r a k o w :  P r z e d m : ,  g d z i e  c z e r w o n a  l a m p a  
n oCą g o r e i e ,  u j r z a ł e m  p o d  n a p i s e m  K a w i a r n i a ,  
l * a  s r o ż ą c e g o  się  i a s k r a w o m i  o c z y m a ,  a że

J u t r o ,  S.  J u l j a n .
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n a  n a s z y c h  k a r c z m a c h  m a l u i ą  s z k l a n k i ,  g dz i e  
s z k l a n k ą  w ó d k ą  l u b  p i w e m  c z ę s t u i ą ,  z a s z e d ł e m ,  
a le  n i c  s r o g i e g o  n i e  o d k r y ł e m ,  z a m i a s t  lwa  
p r z y i e m n ą  g o s p o d y n i ę ,  l o k a l  poi -ządny i h e r b a -  
[ę w y ś m i e n i t ą  z n a l a z ł e m .  C i e k a w y  w s z y s t k i c h  
u l e p s z e ń  p r o s i ł e m  o t a i e m n i c ę  dla  czego^ tu 
l e p s z y  n a p ó j  z n a l a z ł e m  niż  g d z i e i n d z i e j ,  o ś w i a d ­
c zono mi  ż e h e r b a t a  p oc h od z i  z t l i a s z y n y  p a r o w e j .  
P o m y ś l a ł e m  s ob i e  o t oż  to i es t  c ec h a  l J g o  wic 
k u ,  k i e d y  i uż  i p o d  l w e m  p a r a  i a k o  s i ł a  
i es t  u ż y w a n ą .  O b e j r z a ł e m  a p p a r a t  z t a b r y k i  
P.  / l e k  c g o ( I l o e ć k e ) .  P a r a  z k o c i o ł k a  m a ł e ­
go w y d o b y w a i ą c e g o  s i ę  za  p o m o c ą  r u r  i k u r ­
k ó w  do o d k r ę c a n i a ,  r az  k a w ę ,  r az  h e r b a t ę  go-  
t u i e ;  a k i e d y  do  w a r z e n i a  i e s t  n i e p o t r z e b n ą ,  za  
p o m o c ą  d ł u g i e g o  w ę ża  wś r ó d  n a c z y n i a  w o d ą  
n a p e ł n i o n e g o  p r z e p ł y  wa i ąc  z a m i e n i a  się  w w o ­
d ę  n a j czy śc i e j  d y s t y l o w a n ą ;  na  k t ó r e j  i n f e n j a  
h e r b a t y  l ub k a w y  w y d a i e  s m a c z n y  i b a r d z o  p r z y ­
j e m n y  na p ó j ,  ż y c z ę  k a ż d e m u  m n i e  n a ś l ad o wa ć  w 
c i e k aw o śc i  a nie  b ę d z i e  się u ż a l a ł  iż opi s  maj  b y ł  
c z c z y m  i z w o d n i c z y " .  J ó z e f  K .  s  P o d l a s i a .  
—  U l u b i o n e  n owe  Koni  r e d a n i e  p.  t .  H ' t e k i n i o -  
d y ,  s k o m p o n o w a n e  na  p j a n o f o r t e  p r z e z  A d a m a  
i i j i n s a r d a ,  g r y w a n e  w obu  R e s u r s a c h  i w T e a ­
t r z e  Ro z ma i t o ś c i ,  c e n a  z i p .  1 i po ł -  P o l on e z  
s k o m p o n o w a n y  na o r k i e s t r ę ,  u ł o ż o n y  na p jan ;  
p.  Józ:  ' N o w a k o w s k i e g o ,  g r y w a n y  w w i e l k i m  
T e a t r z e  i w ob u R e s u r sa ch ,  c en a  z i p .  1; wy 
s z ł y  w s k ł a d z i e  m u z y k i  J g :  M a k o w s k i e g o .  —■ 
K o n c e r t  w s p ó l n y  J P P  W j e t a n  ( V i c u x l c n . p s )  .
1 l e n i e !  t  d a n y  b ę d z i e  W  w i e l k i m  T e a t r z e  w< p r z y ­
s z ł y  P i ą t e k .  C e n a  m i e j s c :  L oż a  1 go p i ą t r a  
z ł .  48 gr .  20 ;  2 g o ,  z ł .  4 0  g r . 20;  P a r t e r o w a  z ł .  

'  2 4 g r .  20 ;  K r z e s ł o  i B a l k o n  z ł .  10 g r .  5; r e s z t a  
i ak  z w y k l e  na w i d o w i s k o  w i e l k i e g o  T e a t r u
  W c z o r a j s z y  K o n c e r t  d a n y  p r z e z  JL . S z a b h ń -
s k ie  g o  w p o ł u d n i e  w sal i  r e d  n to we j ,  b y ł  d o b r a n y  
b a r d z o  k o r z y s t n i e  dla  l u b o w n i k ó w  m u z y k i .  S ł u -
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chaczów by ło  400.  Rozpoczę ła  go syn , fonja ,nowy 
a w tym rodzaiu pierwszy utwór  J P. Z a n /m a n a ;  
dz i e ło  to w s t ylu  W ebera ,  dowodzi  prawdziwej  
zdolności  Au tora  i wskazuie  nadzie ię  źe p r z y ­
s ł u ż y  się tabi emiż  naszej Publiczności .  JP.  T ejch-  
m an, p r z y i em ny nf  śp i ewem,  a ozdobieni  p raw-  
dziwemi  ta l entami  JPP .  C ym erm ann  na f lecie,  
'W inert na  fagocie,  S za lk ie tv ic i  na U lary necie,  
B a ra n o w sk i  na skr zypcach ,  tudzi eż  da iący ten 
Kon ce r t ,  na basct l i ,  do t y lo k ro tn i e  odb i e r a ­
nych  oklasków,  na nowo t ak i emiż  zostal i  ok ryci .  
P rzy i e in na 9cio- letnia Jzabe l la  F a fs t , wzbu ­
dz i ł a  s ł u szne  we wszys tkich  podz iwien i e ;  ta 
exp re s ja ,  ta moc,  to czucie z k tó r e m  od da ł a  
fant az ją  P ix y sa ,  n ie  mogą  być  iak t y lko  ozna­
ką  ienjuszu m u z y k a l n e g o . —  Sanna w W a rs z a ­
wie us t a ł a  wczoraj ,  przez  co miejsca space ro ­
we b y ł y  ma ło  ludne;  lecz sale r edu towe  zno ­
wu zaiaśnia ły mnóstwem masek ,  rozmai t e  toa ­
l e ty  o db i ł y  się o ich zwierc i adła ,  a r ozmai t e  
r ozmowy  o ich mur y .  J l eż  to z apyt ań,  odp o ­
wiedzi ,  wy k r zy kn ik ó w ,  uścisków poznania  w 
rozma i tych  k i e r u n k ac h  tn się k r z yż ow a ł y ,  a 
nadewszys tko  ileż g ru p  dziwaczni e skombino-  
wanych! bo ogniwo kombinac j i  ies t  n i e skoń ­
czone.  R yce rz  z wieków średnich  p r zechadza ł  
się z Da mą  ost atni ego kroiu,  czyli os t atni ch na j ­
świeższych czasów. 2 Ko lumbiny  prześ l ic znych 
oczu,  zwy k le  uporczywe,  t ym r azem same  p rzy-  
ł ą c z y ł y  s ię do Pierota .  N i sk i  C h i ńc zy k  z o- 
g ro m n ą  czapką (może  dla okazania ,  że prze-  
cięż coś ma na g ł o w ie )  p r z ech adz a ł  się z 2 m a  
aż nazby t  do ros ł emi  Pas t e rkami .  Prócz tych 
n i e  m a ł o  b y ł o  masek cha rak t e ry s tycznych .  
K aw a l e r  w ża łob i e ,  ieszcze z b u k i e t e m  na p i e r ­
siach,  wy lewa ł  soczyste ł z y  po śmier c i  swoiej  
kochank i ;  obmowne j ę zyk i  r ozg ł o s i ł y ,  że iesz­
cze p r zed  pop ie lcem będz ie  pocieszony.  Z i n ­
nej  s t rony mł o da  Wd ow a  wywies i ła  nad swo- 
i em  se r c em  ka r t ę  do naięcia.  Powolny ma ł -  
ż/onek we f r a ku  i wspódn icy  nosi ł  n ap i s :

T a k  mnie  żona u s t ro i ła ,
Ze to moda, tak  mówiła.

S ta d ł o  czarnoksiężników t rudni ł o '  się wprawdzie 
czarami,  ale ty lko  czaram i wina i ponczu.  Pu'  
s t e ln ik  z Krakowsk i ego  P rzedmieśc ia  u t rzymy-  
wał ,  że n igdz i e  nie zna laz ł  większej  pus tyni  iak 
w g łowach  n i ek t ó ry ch  młokosów.  3 maski  u- 
b r a ne  a la  fo lie  z g łowami  naksz t a l t  nietopc- 
r zy ,  r z u ca ły  wzrok n ade r  zajmniący.  W ró ż ka  
wr óży ł a  t y lko  sobie,  że na p r zysz ły  rok będzie 
m i a ł ą  więcej dowcipu.  Jona  wróżka  Cyganka  
z ma lu tk im  Cicisbeo, chc ia ła  i edyn ie  za p i en i ą ­
dze og ła szaćswoie  p r zepowiedni ę ,a  to na zasadzie* 
„ G d z i e  p ien i ądze  tam i k a b a łą 11. Spas ł a  Pa n ­
na s t ę ka ł a  w bufeci e nad s zk l anką  g ro ku  i p r o ­
s i ła  nawet  o fajkę,  aby ieszcze bardzi ej  się 
n adym ać . A lic ja  i  Hcbo, , , z Ro be r t a  d j a b ł a ‘‘ 
użyl i  czas niebytności  z ł ego  ducha,  aby cie­
szyć  się zabawą.  D ok tó r  bez pacjentów,  stara 
Kok ie t a  z g ro n em  wielbiciel i  i f l egma tyczny 
H o l l e n d e r  należel i  do sk ro mn ie  się bawiących.  
Zabawny  b y ł  poczet  s ł u g  z łożony  z Szwajca­
ra,  S ta i ennego,  K a m e r d y n e r a ,  Źoki ei a  i K u ­
charza;  ostatni  zapewnia ł ,  że t ylko  p r z y b y ł a b y  
wyszukać  k i l ka  g l o n e k  niedaw arzonych . N a d ­
to znajdowało się wiele śl icznych Pas t er ek ,  O- 
g rodn i czek ,  Ty ro l cz ykó w,  k i l ka  bardzo gusto­
wnych  Mo 1 da w ia ko w i Hiszpanów.  Zdo in i nów  
chwalono 3 ka rm azynowe  z taki emiż kapiszon-  
kam i ,  ma n ty lka  b ł ę k i t n a  z b i a ł y m  a t ł a sow ym 
kap i s zonk i em i ma n t y lk a  ka rmazvnowa  także 
z b i a ł y m  a t ł a so w ym  k ap tu r k i e m ,  4 B o g i n i e n o -  
c«y> 1° 2 z s r eb r nem i  a 2 z z ł o t e m i . gwiazda­
mi ,  a domina  z czapkami  k a jm ak ań sk i e mi  o- 
zt lobioncmi w p e r ł y ,  2 inantyjk i  w pasy wiśnio­
we i b ł ę k i l n e ,  k i l ka  dominów czarnych a t ł a ­
sowych,  b i a łyc h  muś l i nowych,  pa l j owych  a n a ­
wet  2 domina  uszyte zg a łg a n ó w .  Poeci Mas ka ,  
r adowi  są w modzi e tych zapust ,  i wczoraj  2 
k sz t a ł t ne  Damy  w b i a ł yc h  dominach  z pąsowe- 
mi  ozdobami ,  r oz dawa ły  dowcipnie  u łożone  po- 
chwa ły ,  nagany ,  e p i g r am m y  etc.  Ta kż e  i Ma­
sztalerz  t ym r azem b y ł  poe tą ,  iego w ie rs i k i  z 
wic iu  względów p rawdę  g ło s i ł y .  J edna  z ma.  
*ck zwiastowała p r zy i c rnną  nowinę,  to ies t  r y -
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t h ł ą  wi osn o,  o k a z y  w a ł a  b o w i e m  l y t v e  g o  m o t y l ­
k a  w l y r h  d n i a c h  z ł o w i o n e g o .  W  o gó l e  z n a j ­
d o w a ł o  sig osdh 1 4 5 0 . —  W  W i e l k i m  t e a t r z e  
po K t o  k o c h a  p r z y w o ł a n y  J P .  i Mai es hi ;  B a l e t  
l l y c e r ż  i  H-ieszczka  c i ą g l e  b y ł  o k r y w a n y  o k l a -  
s k a m i ;  po p i e r w s z y m  a k c i e  p r z y w o ł a n a  J P a n i  
T u r c z y n o w i e z ,  po  2 g i m  t aż  i J P a n u a  G t v o z d e -  
t k a  2 k r o ć ,  o ra z  J t ’ani  K os s  i J P .  T u r c i y n o -  
t ri  oz.  W  R o z m a i t o ś c i  po  To b y ł a m  i a  J P a n i  
K o s t e c k a ,  po  2 g i m  r o k u  JP -  J a s i ń s k i  i 2 k r o c  
J P a n n a  Z Jo ' t a i z e ty s ka ,  po  N o w y m  r o k u  J P a n -  
«a  f V e r o w s k a  2 k r o ć ,  o r a z  J P P .  P a n c z y k o w -  
*ki i J a s i ń s k i ; zaś w czasie M a s k a r a d y  po  S t a r u -  
U k i e w i c z a c h  J P P .  B a r a n i e c k i  i P a n c z y k o w s k i .

F r a n c j a .  —  N a  p o s i e d z e n i u  i z b y  D e p u t d w a :  
d.  2 b.  m.  w n i ó s ł  n i e i a k i  T c n j e r ,  a b y  u c h w a ­
l ono  o t w o r z e n i e  d o m ó w  g r y ;  p r o i e k t  t e n  zo-  
s l a t  o d r . i cony .  Ś m i e c h  p o w s z e c h n y  o b u d z i ł  
sig na  p r z e d s t a w i e n i e  p r o ś b y  l i t e r a t k i ,  P a n i  
K u t r a  m i a n u i ą c e j  s ig R e d a k t o r k ą  G a z e t y  d l a  
D a m ;  ż ą d a ł a  p o w t ó r n i e  a b y  u c hw a l o n o  p r a w o ,  
" e d ł u g  k t ó r e g o  L u d w i k  F i l i p  m a  b y ć  t y t u ­
ł o w a n y  ni e  t y l k o  K r ó l e m  F r a n c u z ó w , a le  t a k ­
że K r ó l e m  F r a n c u z e k .  B a r d z o  n a t u r a l n i e  p r o ­
j e k t  t en  z o s t a ł  z n o w u  o d ł o ż o n y .  N i e i a k i  P.  
G ą d e s s a n  P a r y S a n i n  Ż ąd a ł ,  a b y  w z n i es i o no  p o ­
tu u i k  w y n a l a z c y  s z tu ki  p i sa nia ;  p r z y  tej  o k o ­
l iczności  u c z y n i o n o  u wa g g ,  żc K o m i n i s s j a  m a ­
j ąca  t en  w n i o s e k  r o z t r z ą s a ć  n a b a w i ł a b y  sig 
t i i e i a ko  k ł o p o t u ,  g d y ż  w ł a ś c i w i e  n i e w i a d o m o  
k t o  b y ł  w y n a l a z c ą  owej  s z t u k i ,  i edn i  ią p r z y -  
p i s u i ą  E w a n d r o w i , d r u d z y  K a d m u s o w i  a i n ­
ni  M o j i e s z o w i .  J  t en p r o i e k t  z o s t a ł  o d r z u ­
cony.  —  J u z  n i e  w ą t p i ą  wi ę ce j ,  że  P.  L a f i t  
Wróci  d o . i z b y  D e p u t o : . —  P o t w i e r d z a  sig w i a ­
d om o ść  o z a m i a r z e  p o w i ę k s z e n i a  a r m j i .  —  Za-  
P « « n i a i ą ,  żc  A b d e l  K a d e r  k o r r e s p o n d o w a ł  z 
S u ł t a n e m ,  i l.e o t r z y m a ł  o d  n i e g o  p r z y r z e c z e *  
n ' e  zos tać  P a n e m  l e n n y m  A l g i e r u .  Z  t ą d  ł a -  
two sob i e  w y t ł u m a c z y ć ,  d l a  c z e g o  E m i r  ś m i a ł  
• 'Kruszyć w a r u n k i  o s t a t n i e g o  t r a k t a t u ,  z w ł a ­
szcza że  sig s p o d z i e w a ł  p o m o c y  w K o n s t a n t y ­
nie .  M a r s z a ł e k  t f a l e  p o s ł a ł  d o  n i e g o  2 c h

p a r l a m e n t a r z y  ż  we zwr fn lem,  czy f t t y^ i  ui sc ie  
s ig  z w s ze l k i c h  p r z y r z e c z e ń  z ? w a r o w a n y c h  w 
t r a k t a c i e ,  l ecz  po  u p o r c z y w o ś c i  E m i r a  m a ł o  
m o ż n a  o b i e c y w a ć  s k u t k ó w ,  a m o ż e  n a w e t  to 
w e z w a n i e  s k ł o n i  go do  z u p e ł n e g o  z e r w a n i a  
p o k o i u .  —  D o n i e s i o n o ,  że  Po l ic j a  o d k r y ł a  t a j ­
n ą  s z u l e r n i g .  Z n a j d o w a ł a  sig ona  p r z y  u l i c y  
S z a b a n c ,  a k o n f i s k a t a  p i e n i ę d z y  s p o w o d u i c  
p r o c e s  i n t e r e s s u i ą c y .  K o m m i s s a r z  Po l i c j i  Pi 
M a r i g  c h cą c  we j ść  2 8  z.  m.  do  s a l o n u ,  z o ­
s t a ł  w s t r z y m a n y  p r z e z  s ł u ż ą c y c h .  P o w s t a ł a  
s p r z e c z k a ,  g r a c z e  n i ą  o s t r z eż en i  r y c h ł o  u k r y ­
li p i e n i ą d z e .  K o n u n i s s a r z  z n a l a z ł  i e d n a k  po 
o d b y t e j  r e w i z j i  1 8 , 0 0 0  fr:  i z a b r a ł  ic s t o s o ­
w n i e  do p r z e p i s ó w ,  wł a ś c i c i e l  o n y c h  ż ą d a  t e ­
r a z  z w r o t u  tej  s u m m y ,  o p i e r a i ą c  sig n a  a r t y ­
k u l e  p r a w n y m ,  p o d ł u g  k t ó r e g o  p i e n i ą d z e  z na j -  
d u i ą c e  sig w s t a w c e  m a i ą  b y ć  s k o n f i s k o w a n e .

A n g l j a .  —  K r ó l o w a  o ś w i a d c z y ł a  d z i e c i o m  
z m a r ł e g o  K r ó l a ,  że  p e n s j e  d l a  n i c h  w y z n a c z o n e  
p r z e z  oj ca  ( p o  48, (100 z ł .  d la  s y n ó w  i 2 0 , 0 0 0  
d l a  c ó r e k )  b g d ą  t a k ż e  n a d a l  w y p ł a c a n e . —  30 
z.  m .  w i e c z o r e m  z a p r o s z o n o  d o  k r ó l e w s k i e g o  
s t o ł u  a u s t r j a c k i e g o  a i e n t a  I e g a c y j n e g o  P.  H u -  
m e l l o e r . —  J e n e r a ł  K o l b o m  d o w o d z ą c y  w K a ­
n a d z i e ,  o t r z y m a ł  w ie lk i  k r z y ż  o r d e r u  ł a z i e n ­
n e g o .   T k a c z e  w S p i t a l f i l d s  p r z e d s t a w i l i  zno-
wu° p r o ś b y  d o  K r ó l o w e j  p a n u i ą c e j  i d o  K r ó l o ­
wej  w d o w y ,  a b y  i m  u dz ie l o n o  z a p o m o g ę ,  g d y ż  
o d  L i s t o p a d a  i ch  f a b r y k i  s p o e z y w a i ą .  —  P r z y ­
b y ł y  d o  L o n d y n u  J e n e r a ł  e g i p s k i ,  m a  t y l k o  
n a  c e l u  w y k s z t a ł c i ć  sig w s ł u ż b i e  ai  t y l l e r j i .  —  
N a  o ś t a t n i e i n  p o s i e d z e n i u  i z b y  wy ż sz e j  p o n o -  
wi ono  p r o i e k t  o n a d a n i e  I z r a e l i t o m  r ó w n y c h  
p r z y w i l e j ó w ,  s ł u ż ą c y c h  i n n y m  m i e s z k a ń c o m  Ai»- 
g j j i . —  G ł o s z ą ,  ł e  h e r s z t  P a p i n o  z n a l a z ł  ś m i e r ć  
w lasach ,  p r z e z  k t ó r e  c h c i a ł  ujść  do S t a n ó w  
Z j e d n o c z o n y c h .  Z  wyższe j  K a n a d y  d o n o s z ą  
n a d e r  w a ż n ą  w i a d o mo ś ć  o z d o b y c i u  w y s p y  N a ­
w y  J s l a n d  p r z e z  wo j sk a  K r ó l o w e j ;  co s i ę  s t a ł o  
z h e r s z t e m  l i k e n z y  i iogo w s p ó l n i k a m i  n ie  w i a ­
d o m o .  P r z y  lej  o k o Kc zn oś s i  p o d p a l i l i  A n g l i c y  
s t a t e k  a m e r y k a ń s k i  K a r o l i n a ^  z p o w o d u ,  ż®
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fen/.!; i j os t a rc zo ł  p o s i ł k ó w  w i c b r z y c i e T o m ; l u .  
tin ość s i a tk i )  czę śc ią  z o s t a ł a  z ab i t ą ,  c zę śc ią  za ­
t o p i o n ą  w n u r t a c h  w o d o s p a d u  Aja g a r y .  A m e ­
r y k a n i e  o ó g r a ż a i ą  s i ę / p o m s t ą  za- t e  m o rc le r - .  
s t wa  i za w t a r g n i e n i e  w i ch  g r a n i c e ,  A n g l i c y  zaś 
z a p e w n i a j ą ,  J e  b y n a j m n i e j  n i e  p r z y j d z i e  d o  
v ,o jny  z S t a n a m i  z j e d n o c z o n e m u

ł l i s ip a n ja .  —  B a z y l j o  G a  r e j a  p r z e c i ą ł  z w i ą ­
z e k  z A n d a lu z ją .  Ks r i i ś e i  n i szczą  t y l k o  d e p e ­
sze  r z ą d o w e ,  szar iuią  i e d n a k  l is ty p r y w a t n e ;  
n a w e t  po cz t om u d z ie l a j ą  e s k o r t y . —  Hordowa  
m i a ł  z a ż ąd a ć ,  a b y  Esparteremu. o d e b r a n o  d o ­
w ó d z t w o . —  B a r o n  d o i  S o l a r  m i a ł  o św ia dc zyć  
J e n e r a ł o w i  K as tan ios , że l y l k o  d l a  t e g o  z ł o ­
ż y ł  M i n i s t e r s t w o  w o j n y ,  p o n i e w a ż  Ę spnrtero  
n i e  s ł u c h a ł  i e g o  r o z k a z ó w ;  na to m i a ł  o d p o ­
w i e d z i e ć  J e n :  K a s t anios'. , , G d y b y m  ia b y ł  M i ­
n i s t r e m  s k a z a ł b y m  A l a i x a  na s z u b i e n i c ę ,  a 
E sp a r te ra  na g a l e r y 14. —  E o n  Karol  z a m i e r z a  
t y l k o  r u s z y ć  na K ant dwicię\ a w y p r a w y  do /Ma­
d ry tu  n a  t en raz  z a n i e c h a ć .  —  B a r o n  i'P rrst 
R e d a k t o r  G a z e t y  w r o c ł a w :  p r zy  b y ł  do g ł ó w n e j  
k w a t e r y  D on K a r o l a  i b y ł  t e m u ż  p r z e d s t a w i o n y .

R o z m a i t o ś c i . —  W  R z y m i e  m i a n o  z a k a z a ć  
p u b l i c z n e  na  u l i c a c h  m a s k a r a d y ,  a le  p o n i e w a ż  
L u d  b a r d z o  z u b o ż a ł  w czas ie  c h o l e r y ,  a m a ł o  
i e s t  c u d z o z i e m c ó w ,  p r z e t o  na t en  r o k  i e s z c z e s ą  
d o z w o l o n e .  —  P.  S i t r a u s  o z d r a w i a ł  p o  s w o i m  
p r z y p a d k u  w P a r y ż u . —  W  P e s z c ie  z p o w o d u  
o s t r o ś c i  m ro zó w w y b u c h ł a  w ś c i e k l i z n a  m i ę d z y  
p s a m i . —  O g ł o s z o n o  w i e d n e m  z p i sm  z a g r a n i ­
c z n y c h :  „ W c z o r a j  r o z s t a ł  s i ę  z t y m  ś w i a t e m  P.

z o s t a w i ł  po s o b i e  4 dz ieci ,  m i ę d z y  n i e m i  
s y n a  i s ę d z i w e g o  o j c a . 44—  Sta l i  m a ł ż e ń s k i  ies t  
teraz b a r d z o  w m o d z i e  u P a r y ż ą n .  Z d a i e  s i ę ,  ze,  
m ł o d z i  l u d z i e  p r z e z w y c i ę ż y l i  n a k o n i e c  ws t r ę t -  
d o - t e g o  s t a nu ,  gdy ż na t e r a ź n i e j s z e  o s t a t k i  z a ­
p u s t  z a p o w i e d z i a n o  1 2 0 0 . ś lu bów.  P.  A w r t ę p r z y  
t a k  k o r z y s t n y c h  w i d o k a c h  z a c z ą ł  w y d a w a ć  G a ­
z d ę  s i a n u  m a ł ż e ń s k i e g o ,  s

PRZYJ ECHALI  do W ARSZ AWY.
Hn rk o J e n e r a ł  z Lublina;  Farzewicz .lóz: Dzie:  z 

Brok;  Niemierzyc Aut:  I)zte: zAlodzel;  Kordi  Alex:

Dzie- z Pnlczewa; Komi rowski  Jml. Dzie: zDrwalewa;  
Kuni cki  Woj:  Dzie1: z Hańska.

D O N I E S I E N I A .
Prawnie  zaięte Ruchomości  i ak ot o :  Kanapy,  Kr ze ­

sła,  Komody,  Kantorki ,  Szafy,  Łó żka ,  Rądle mie­
dziane,  Żelazka do prasowania  mosiężne,  i t. d. tu 
w Warszawie  przy ulicy Nalewki ,  pod Nr 2242,  w 
dniu 1/13 Lutego r. b. o godzinie 10 z rana- przez  
pubt :  Licy: sprzedane będą. K .A .  Gai'bole u s  k i  K.

Prawnie  zaięte Ruchomości  l ako  to: Kanapa,  Krze­
sła,  Szafy,  Stoły,  Lustro,  Paiąk,  w Warszaw ie-przy 
ulicy Grzybowskiej  pod Nr 1020, w dniu 1 /13 L u ­
tego r. b. o godzinie i i  z rana;  w tymże dniu o go­
dzinie 3 z południa  przy ul icy Dzikiej  pod Nr2242,  
Komoda,  Kanapa,  Krzesła,  Szafy,  Ł ó żk a ,  Zegar ,  
przez  publ:  Licy: sprzedane będą. G. Z a w a d z k i  K.

Za trzy dni  odjeżdża wygodna OK AZ JA SA­
NIAMI krytemi ,  do Smoleńska lub do Moskwy.  
Kt oby życzy ł  zabrać się za mien i em wynagr odze­
niem,  zgłos i  się przy  ul icy Miodowej  do do ipuFr y-  
drychsa na przeciw Kapucynów,  na lsze j r iat ro.

jćg p 3 Ktoby wkró t ce  i najdalej za dni  10 wyieź- ^ 
dżał  do Rossji  do miasta O ria  lub innego bl i ­
skiego,  a p r agnął  dla Uoinpanji  i umniejszenia kosztu 
zabrać z sobą 2eh młodybh ludzi,  lub się do nich do­
łączyć,  zechce się zgłos ić pod Nr 1103 Lit: 13, przy 
ul icy Twardej  do P. Szachowicz.

W zeszły Piątek zginęła SUCZKA z 
ras.sy W yż e l k ó w  Kurlandzkich,  maiąca 
uszy i ' ł ebe k  kasztanowate,  na p rawym 
boku ł at kę  takąż,  rok tnaiąca; ktoby o 

Iliej wiedział  gdzie się znajduie ,  niech da znać do 
Chi rur ga ,  ul ica Przejazd Nr Ii43 i 4, za nagrodą.

Dziś rano zimna stopni  3. Wczoraj  w potu:  ciepła 4.
T E A T R  W I EL KI .  Ju t ro ,  wznowiona h omedj a  

B r a c ia  niezgodni.
Dziś w Hotelu Lipskim przy ulicy Bielańskiej ,  

grać i śpiewać będzie familja P ra tz in  od godziny 6 
do 10 w wieczór;  gdzie na K O L A C J A  dostać mo­
b i l  Sarny,  Zaiąca,  i różnych innych świeżych P o ­
t raw.  Z', i: II c I-Ci.

Dziś fatnilja H a u zcr  i 71 l it lreilcr,  od godzi:  6 do 
10, upr zy iemni  wieczór  śpiewem i grą na Cytrach,  
w Hotelu Polskim w Kawiarni .

Dziś ,w Kawiarni  przy ulicy Miodowej w dotnu 
W’. Grabowskiego grać i śpiewać będzie familja Bar­
toldów  od godziny 5. do 10 w w ieczór.

Jutro  u Hogaskie.gu p r z y  u l icy  D łu g ie j  i tr  550, 
Ś NI ADANI E:  Ja rzą bk i ,  Putardy,  'Sztufada,  Bigos,  
Zrazy,  Kr upn i k  i Rosoł .  K O LA C JA :  Comber ,  Sau- 
dacz lub Szczupak,  Rozbralet  wiedeński .


